
KUB JER WARSZAWSKI.
Dnia 18go Maja. Rok 1865. 113. Dnia 6 (18) Maja 1865 Roku.

Czwartek. R ano c iep ła  st. 12; w poł. st. 18 
W ys. wody st. 2. c. 8. (w m ierze.]

W sch ó d  S ło ń ca  g. 4 m. 3 
Z ach ó d  „ „ 7 „ 50 Jutro, Śgo Piotra Celestyna.

— W przyszłą Niedzielę w Kościołach XX. Refoi'- 
matów, Franciszkanów i po -Bernardyńskim, obcho­
dzonym będzie Odpust Śgo J a n a  N e p o m u c e n a ,P a tro ­
na dobrej sławy.

— N a j j a ś n i e j s z y  P a n ,  w  skutku przedstawienia 
Rady Kawalerskiej Orderu Śej A n n y ,  Najmiłościwiej 
mianować raczył Kawalerami tegoż Orderu klasy 3ej 
za 12-letnią wysługę bez przerwy na jednych i tychże 
samych urzędach nie niższych od klasy YHIej: Pisa­
rza Magazynu Solnego Częstochowa, Asesora Kole- 
gjalnego Adama Wilanowskiego; Naczelnego Zawia­
dowcę Kopalni w Okręgu Wschodnim Górniczym, W a­
lerego Aalepińshiego; tudzież Lekarzy przy Zakła­
dach Górniczych Okręgów: Zachodniego, Saladyna 
Ramlow i Wschodniego, Leona Woźniakowskiego.

(D. W.)
— N. Preus: Z. donosi, że Ich Cesarskie Moście, 

Najjaśniejsi Państwo, mają przybyć w przyszłą Nie­
dzielę do Berlina, i natychmiast odjechać w dalszą po­
dróż do Petersburga. (D. W.)

— W Gazecie Europe donoszą: Cesarz Ruski, d. 6 
Maja wieczorem, przybył z Jugenheimu do Frankfur­
tu, i natychmiast wyjechał do Rumpenheimu, aby od­
wiedzić Rodzinę Królewsko Duńską. (D. W.)

— Rektor Szkoły Głównej. W Szkole Głównej 
Warszawskiej zawakowała Katedra Historji Medycy­
ny i Propedentyki Lekarskiej. Życzący sobie objąć t a ­
kową katedrę i posiadający odpowiednie kwalifikacje, 
zgłosić się mogą do Dziekana Wydziału Lekarskiego, 
po bliższą informację. J. Mianowski.

— Warszawskie Towarzystwo Dobroczynności, po­
dając do wiadomości Opiekunek swych i Członków, 
jako też Osób dobroczynnych, że dla zasilenia fundu­
szów Sierot, zamierzyła w r. b., a mianowicie w poło­
wie Czerwca urządzić w Ogrodzie Saskim Loterję fan ­
tową, tak jak  to lat dawniejszych miejsce miewało, ma 
honor odnieść się z uprzejmą prośbą, o łaskawe ze­
branie w kółku swych Znajomych, fantów do Loterji 
pomienionej, i nadsyłanie tatowych do Kancelarji To­
warzystwa codziennie wyjąwszy Świąt, w godzinach 
po południowych między 4tą a 6tą, gdzie udzielane 
będą z odbioru stosowne pokwitowania. —Warszawa, 
dnia 3 (15) M aja.1865 roku. — Prezes Administracji 
Ogólnej, A. Preyss. — Członek, Sekretarz Towarzy­
stwa, K. Dąbrowski.

— Wczoraj wyjechali z Warszawy: Jenerał-Ad- 
ju tan t J e g o  C e s a r s k o - K r ó l e w s k i e j  M o ś c i  Patkul 
do Skierniewic; Jenerał-Majorowie: Pęcherzem iki do 
Petersburga; i zostający przy Sztabie 2ej Gwardyj- 
skiej piechotnej Dywizji Baranów do Brześcia Litew­
skiego.

— W dniu 20 b. m. o godz: l i te j ,  w Kościele pc- 
Karmelickim, w Kaplicy PANA JEZUSA, odprawiona 
zostanie Msza Święta żałobna, za spokój duszy ś. p. 
Marji z Hrabiów Skorupków Ratomskiej, zm arłej 
w Krakowie; na którą, Przyjaciół i Znajomych stro 
skana Rodzina, zaprasza. (6840.)

— Za spokój duszy ś. p. Feiicyssymy Krantz, Oby­
watelki, zmarłej dnia 6 b. m., odbędzie się żałobne 
Nabożeństwo w Kościele po-Bernardyńskim, dnia ju ­
trzejszego o godz: lOtej rano; na które, pozostały 
B rat z Siostrą, Krewnych i Przyjaciół, zapraszają.

(6905.)
— Jutro  o godz: o 9 (ej z rana, odprawioną będzie, 

w Kościele PP. Sahramentek, Wotywa żałobna, za du­
szę ś. p. Juljanny Ponsyljusz, jako w rocznicę jej 
śmierci; na które, Arcy-Bractwo Nieustającej Adora­
cji Przenajświętszego SAKRAMENTU i Instytucja 
Jałmużnicza, przy tymże Kościele exystujące, zapra­
sza swych Członków, Adoratorki, oraz Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych zmarłej.

— Jutro, w drugą rocznicę imienin ś. p. Celestyny 
z Toczyskich Skulskiej, odbędzie się Msza żałobna, 
w Kościele XX. Reformatów, o godz: l i t e j  z rana; na 
którą, Krewnych i Znajomych zmarłej, zaprasza.—K.S.

(7133.)
— Jutro, jako w drugą rocznicę śmierci ś . p. Wa 

lerji z Czerskich Rogowskiej, odprawioną będzie Wo­
tywa w Kościele Śgo K rzyża, w Kaplicy, o godz: 9tej 
z rana; na którą, pozostała Fam ilja, zaprasza K re­
wnych i Przyjaciół. (7134.)

— Franciszek-Xawery Masłowski, Rejent Kancella- 
rji Ziemiańskiej Gub: Warszawskiej, zm arł dnia wczo­
rajszego. Wyprowadzenie zwłok, nastąpi w dniu ju ­
trzejszym o godzinie 5tej po południu, z Kościoła 
XX. Reformatów, na cm entarz Powązkowski; na któ 
re, pozostała Rodzina zaprasza. (7110.)

— Wczoraj złożone zostały zwłoki na wieczny spo­
czynek ś. p. Teressy z Brzozowskich Ziemkiewicz, na 
cmentarzu Powązkowskim. Exportowal W. JX. Maciej 
Roguski, W ikariusz Parafjaluy PANNY MARJI,.wraz 
z Ńiężmi Franciszkanami i Reformatami. Pomimo je ­
dnak niepogody, dość liczny orszak Osób, towarzyszył 
tem u obrzędowi do samego grobu, oddając ostatnią 
Chrześciańską posługę. Oby PAN NAJWYŻSZY ży­
cia i śmierci, raczył wynagrodzić w tem i przyszlem 
życiu tak Xiężom, za ich bezinteressowną uczynność, 
jako i Bractwu Szkaplerza Śgo, PANNY MARJI, oraz 
wszystkim Znajomym i Przyjaciołom.— M.Z. (7123.)

_ — Wspomniawszy przed niedawnym czasem o zgo­
nie Romana Hrabiego aA rchott de Riviere Załuskie­
go, sądzimy, że dla badaczy czasów ubiegłych, nieobo­
ję tną  będzie wiadomość o przejściu na ostatniego z tej 
linji Załuskich potomka, tytułów należących do je- 
jdnej z najcelniejszych rodzin Flamandzkich, Owóż



-  518  -

rzec* się tak miała, że Franciszek Załuski. Woipwndn j  m ^
Płocki, brat Chryzostoma, Biskupa W a r m if f iS l  «  ”J&,e p §r i  3!  ’ Zkąd za“ '®rẑ  udać si§ do
i  Kanclerza Marji-Kazimiery Sobieskiej noiał w ,ezylJ1' ? ' a l  w)’słany Przez. pp- Verrao* z Pa-
żeństwo Hrabiankę Dorotę z Archott de RivRirp P»n całemu światu uczonemu pta-
nę honorową małżonki Jana IHgo. Ojciec T W *  S  , T  ? zbl0ry ornltol°giczne na
miał tytuł Vice-Króla Murcji, liczył sie*do r i ?  Przylądku Dobrej Nadaw.
Hiszpańskich pierwszej klassy, a obok tytuł?*'w * r  i 7  ’ T  Sp,Sle wykładów w Szkole
d ’Archott, Hr: de Herse, Markiza de Riyićrl d tf  ?  i  6łówieJ “anib ą?e półrocze, mieści się zajmująca 
znaczne dobra do tychże tytułów przywiązanodzierżył rozprawa o pismach i wydaniach poprawnych nasze-
cząc Baronji d’Onfaliz w X i S j ? & :n,,e. h * p oety Łacińskiego z złotego dla literatury wieku
położonej. Rewolucja Francuzka zniosła feorla n̂ ygD! ? ś ć K, emensa Janickiego, oraz wiersz
jątki; została Baronia d’Onfaliz jako ma' na ? O g 7 ,? .oety Przez bezimiennego autora
Cesarstwa Niemieckiego położona i 110™=+ , , erzaw napisany, a w Bibljotece Ossolińskich we Lwowie znaj­
do rioctniv c-o i o J  j • a 1 poz°stałości zonei- dujący się. J

także Starostę Grójeckiego a oW  ? L  n? go ! on»n P a’ 3| ŚPiew> a) Róźe> b) Grajek, Troschla,
rym ta linja Załuskich dziś właślin i’ “a ó'  l 7  , igr0 °.° Roncertu na Fortepjan, Beethovena,. 
już, jak to nadmieniliśmy p o s i a d ł ^ l ? ^  I 1 7 óry ,a) A.?‘°ł  muzyki, Deotymy, b) Lirnik
przodkach swych nie dzierżył feodalnych po Wioskowy Syrokomli. Część 2ga: 6) Uwertura Miinch-

— Wczorajsze przedstawfpńie w Tn, ( D kfiinera, 7) Arja z Opery Anna Bolena, Donizettego,
ści złożone było z sztuk orvsrinnTnf n t ^  aito*  ̂Morceau de Salon, Dobrzyńskiego na obój. 9) Duet
skiego i St: Bogusławskiego w  ir J- Korzeniow- z opery Ludwik Rolla, Riccego, 10) Marsz z opery 
raz (jTncri n 7 „  i  i f  eg0‘ W „Kasztelanowej” po Tanhauzer, Wagnera. p 1
ce w 4 o » » ^ DiBorawska’w ”0 p ie- -  DawnP° Wt  War?zawie niebyło tak gęsto uprowi-
B oraw skaluż w k o m S  P  p j. - ^  ? er̂ an‘ Pani dowanego Cyrku Pajacami jak Cyrk obecnie dający
wód swego talentu w?pi?n 7 h 1 Śmiech” dała d°- przedstawienia. Jeden zwłaszcza z nich z czubkiem
DramatTCzną poste?Ka«7 tplnno^U-PxWa?nych rolach, na sprężynie jest nadzwyczaj zręczny i zadziwiające
oddała, choć zadani S  I  " T J rÓT e szcz§śliwie sadzi raz po raz koziołki drugi troje dziwów z dosko-
Nieugieta S m n n tS l.. p J W1u P trudniejszem było. nale wytresowanemi pudlami dokazuje. Kiownu (tak
rowa powłoka krvJa wielkiego rodu, pod tą su- ich bowiem dziś nazywają), odznaczali się zawsze ory- 
niewieścia i t e  3 3  • SerCe 7  1 wr°dzoną czułość ginalnością ubiorów; Rej z Nagłowic tak opisuje współ-

‘^ ^ ^ . P ^ J Ś c i a ,  te dehkatne odcienia czesnego sobie figuranta: . P
którvpli fn! !  ! °ddała należycie, choć w nie- A za niemi błazenek, w kukle i z czepami,..
nv Gp™ ^  i ?  S/ozną trochę była. Debiut Pan- Zowią go Stulticia, a pas okowany,
nia nip t szcz^nwszych należy, i nic do życzę- Uszy jako u sarny, na nich wiszą dzwonki,
mu z rvii™  /!?’ chyba zbytnią starożytność kostju- A czepy na pstrym kiju z lisiemi ogonki.
katurainnśJ^r? i ?rzed pół wiekiem wyjętego, kary- — Bezimienny lekarz z XV wieku, podaje zabawną
może w i o   ̂ eko posuni§ ^  była. Panna German receptę jak się zawczasu obchodzić z koniem, który
Baby no n ie i? 2° poż;idaną dla naszej sceny i powin- ma być w zawody puszczanym. „Weź gwoździków,
stek n a s z • ,osta^ wejściem jej do składu Arty- muszkatołowej gałki, imbieru, cynamonu i tatar-
bv Biedroń Panny Marji Łapińskiej i Pan- skiego ziela. Skraj drobno, mocz w winie przez pięć
skał. personal naszego Teatru wieleby zy- dni. Tem winem zakrapiaj owies, a co ulejesz wina

— Niedawno a zas*e * sam moźesz napić się tego trunku, gdy-
*ebrana dla została Zoologja treściwie byś chciał w zapasy chodzić, na czczo i gdy idziesz
obojej, przez ? p  To7  alcW  się młodzieży płci spać.“
rysów Przyrodv iali • zaPewne jedna część Za- — Dziś otwarte zostały oba Instytuta wód mine-
nas zamierza jak sadlln! autor z czasena obdarzyć ralnych sztucznych w Ogrodach Krasińskim i Saskim,
kładce zamieszczone! ™ w'’Padało z nazwy na o- w pierwszym przy dźwiękach muzyki Lewandowskie-
rodzaju, nader sa nożvtP mlodzieźy dziełka tego go rozpoczęło kurację 23 osób, w drugim przy obe-
przystępny odsłaniają iei o a’ jak skoro w sposób cności tylko orkiestry Kubnego, zaczęło pić wody 60
miają z szczegółami- temi wi  ̂ tworzenia i obznaj- osób. .
się  nowo-wydana Zoologia „ ?le, załetami odznacza — Wczoraj od południa padał rzęsisty'deszcz, do
pewne usterki i niedokładność  ̂ ,znaJdą się w niej późnego wieczora. Z początku parę razy błysnęło i za-
aowny autor przy drugiem wĆi akowe pewno sza- grzmiało w blizkości. Później grzmoty słychać było
chce. aniu sprostować ze- wdali. Ulice naszego miasta przedstawiały się jak rze-

— Kilku naszych uczonych hni ki a co najmniej jak strumienie. Osoby których zasko-
bawi obecnie zagranicą w celach na.,tCZy przyrody, czyła nawałnica, z jednego brzegu ulicy nadrugą prze-
rzy nie wahali się przebyć Oceanv rn ! yc,b’ niektó- woziły się furami, wozami, jak kto mógł, anawetprze-
Bwoiej wiedzy, a tak, P. Jelski b. KońseĆw^°gacenia nosić si§ kazałyt Przyczem scea bumorystycznych nie
netu hist: nat: w Kijowie, i któremu zawdzippGabi~ brakło- Dzlś 2 40 lnt • • •
„W appnip nac7 p2o Gabinetu ciekawom; ,?Czamy — Znany od dawna, bo przeszło 40 lat istniejący
zbogaceme naszego oabinetu ciekawemi oka2ami5 w Warszawie Magazyn Herbaty Chińskiej i towarów



Rosyjskich Skwarcowa, w domu dawniej Roeslera Ner 
451, przy ulicy Senatorskiej wprost Miodowej, nabyty 
został na własność z całym zapasem towarów od Pa­
na Mikołaja Skwarcowa przez P. Konstantego Lentza, 
Kupca tutejszego i Właściciela podobnegoż składu od 
dawna zasłużonej już używającego wziętości.

— Pau W. Osmański, Artysta Muzyczny z Warsza­
wy, napisał nowe kontredanse na fortepjan, które 
wyjść mają w Lipsku.

— Główna wygrana w 5ej klassie ostatniej loterji, 
wynosząca złp. 500,000, która jak donieśliśmy padła 
w mieście Kalwarji (w Gubernji Augustowskiej), już 
odebraną została. Otrzymali ją: w połowie Obywatel 
Ziemski z Powiatu Kalwaryjskiego, w połowie zaś Sta- 
rozakonny, mieszkaniec tego miasta.

— Tegoroczny jarm ark Warszawski na wełnę, 
w przyszłym miesiącu przypadający, odbędzie się jak 
słychać, nie na placu Krasińskim, ale na placu obok 
składów Banku Polskiego przy ulicy Nowogrodzkiej, 
położonym.

— Z Nowego-Yorku donoszą o śmierci Xiędza An­
toniego Rossadowskiego, w 67 roku życia. Był onpeni- 
tencjarjuszem w Kościele Śgo P i o t r a  w  Rzymie, a  
przed siedmiu laty zawiadywał missją w Teksas. 
W końcu powołany od Przełożonego Zakonu do Kla­
sztoru w Syrakuzach, sprawował aż do śmierci urząd 
Professora nowicjatu.

— D. 9 b. m. wybuchł pożar w lasach Kruteckicb, 
w okolicy Czarnkowa wPoznańskiem,który pochłonął 
kilkaset morgów zagajeń sosnowych.

—■ W Brodach 9 b. m. zgorzało 8 domów i kilka in­
nych zabudowań.

— Według doniesień urzędowych o pożarze w Ko­
łomyi, który uśmierzono, dnia 12go b. m., spaliło się 
w ogóle 350 domów mieszkalnych i 190 budynków 
gospodarskich. Wiele innych domów jest uszkodzo­
nych. Do 800 rodzin pozostało w zupełnej nędzy. 
Szkoda w budynkach ogólnie obliczona wynosi około 
dwóch miljonów złp:, w produktach zaś, towarach, 
ruchomościach, około czterech miljonów zł. Przyczem 
stracili życie jedna kobieta i czworo dzieci.

Wiadomości Zagraniczne.
AMERYKA. — Dzienniki Amerykańskie podają 

szczegóły ujęcia Bootha i jego spólnika Harrolda. Po­
dajemy je w streszczeniu. Pierwszym faktem wykry­
tym przez śledztwo, po wieczorze dnia 14 Kwiet:, była 
okoliczność, iż widziano 2ch ludzi przebiegających kon­
no, około H ej wieczór, most zwany Navy-yard-bridge, 
rzucony na wschodniej odnodze Potomaku, nim zro­
biono alarm, i nim most ten obsadzony został przez 
straż. Ci dwaj ludzie byli to Harrold i Booth. Począt­
kowo istniała wątpliwość co do kierunku drogi jaką o- 
brali, ale wkrótce dowiedziano się z pewnością, że 15 
b. m. po całonocnym biegu znsjdowali się o 35 mil od 
Washingtonu, w pobliżu Bryantown, w domu Dra Mudd 
który opatrywał Boothowi nogę złamaną, jak  mówił 
skutkiem upadku konia. Zdaje się jednak, że Booth, 
złamał kość mniejszą w nodze po nad kostką, przeska­
kując przez poręcz loży w teatrze. Musiał on dozna­
wać straszliwych boleści, gdyż złamana kość, przebiła 
ciało. Dwa dni minęło po odjeździe zbroduiarzy z do­
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mu Mudda, kiedy przybyli ajenci i żołnierze wysłani 
w pogoń. Mudda aresztowano, a pogoń ruszyła dalej 
nad Potomak do Frederiksburga, gdzie murzyn przy 
przewozie będący, mając sobie okazaną fotografję 
Bootha, oświadczył, że rzeczywiście przewoził taką o- 
sobę, w powozie 2-konnym, z 3ma innymi ludźmi. Po 
przebyciu Rappahannocku w Port-Royal, skierowano 
się ku Bowling-Green, i tu znowu murzyn wskazał żoł­
nierzom, że ścigani i opisani przez nich dwaj ludzie 
znajdują się na folwarku Garretta. Garret, ujrzawszy 
rewolwer w ręku wypytującego się o zbiegów Podpuł­
kownika Baker, wskazał natychmist na stodołę, w któ­
rej się znajdowali i otoczono takową. Drzwi były zam­
knięte, zastukano więc i bez ogródki wezwano Bootha 
po nazwisku do poddania się, grożąc w razie odmowy 
podpaleniem budynku. Booth zażądał chwili namysłu, 
podczas której słyszano, jak się spierał z Harroldem, 
i nazywał go nikczemnym dlatego, żesię chce poddać. 
Nie mogąc go wreszcie skłonić do obrony, wypchnął 
za drzwi w ręce żołnierzy, zapewniając że Harrold jest 
bezbronny i oświadczając, że jego samego żywcem nie 
dostaną w ręce. Porucznik Congar widząc że wszelkie 
namowy będą bezskuteczne, podpalił,stodołę. Płomień 
szybko ogarnął budynek. Booth chciał początkowo 
przygasić pożar, ale widząc, że się to nie powiedzie, 
rzucił się ku drzwiom, zamierzając przemknąć przez 
otwór po wybitej desce. Wtedy to sierżant Corbett dał 
doń ognia, mierząc w ramię, aby go ranić tylko. Booth 
musiał się w tej chwili przychylić, gdyż kula trafiła go 
w głowę, po nad prawem uchem a wyszła nad lewem. 
Zmarł on w półtrzeciej godziny śród strasznych cier­
pień, prosząc aby go dobito. Doniesienie jakoby dał 
ognia do sierżanta było mylne, jakkolwiek miał w je- 
dnem ręku rewolwer 6-strzałowy, a w drugim 7-strza- 
łowy. Trupa Bootha, oraz okutego w kajdany Harrol­
da przewieziono natychmiast do Washingtonu.

(N. Pr: Ztg)
FRANCJA. Paryż, 12go Maja. — Dnia dzisiejsze­

go nie nadeszły depesze z Algierji. Przyczyną tego jest 
przerwa zaszła na linji telegraficznej pomiędzy Ora­
nem i Kartageną.— Misja P. Yegezzi ciągle jest przed­
miotem domysłów, wszyscy jednak zgadzają się w przy­
znaniu jej powodzenia. Twierdzą nawet, że O j c ie c  Śty 
zbierze Konsystorz, na którym objawi treść zawar­
tych układów i prekonizować będzie Biskupów przed­
stawionych przez Wiktora-Emmanuela. — Hrabina 
Montijo, matka Cesarzowej, przybyła z Madrytu do Pa­
ryża, Królowa Krystyna zaś ma opuścić swój pałac na 
polach Elyzejskicb, i przenieść swą rezydencję do willi 
Sainte-Adresse.— Dzienniki donoszą, że P. Persigny, 
podczas pobytu w Rzymie, widział się 2-krotnie z Pa­
pieżem, a 3-krotnie z Kardynałem Antonelli, a nawet 
zapisał się podobno u ex Króla Neapolitańskiego F ran­
ciszka.— P. Thiers gotuje wielką mowę przy roztrzą­
saniu budżatu.— Inicjatiwa uczyniona przez dziennik 
„le Phare delaL oire“ w celu ofiarowania medaiu wdo­
wie po Abr: Lincoln, z 10 centimowej składki, ma rze­
czywiste powodzenie.— Słychać, iż oprócz Abd-el-Ka- 
dera, spodziewany jest także inny wódz Arabski słyn­
ny Bou-Maza, który kiedyś uwięziony był w Ham, a na­
stępnie ułaskawiony przez Cesarza Napoleona.—Wczo­
raj rozdano deputowanym raport Komisji, roztrząsają­
cej projekt do prawa o połowie pstrągów i łososiów.—
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Podpisy otwarte na korzyść rodziny Proudhon’a mno 
źą się, i dosięgły już Cyfry 60,000 fr. -  P. Thiers za­
mierza po ukończeniu obrad parlamentarnych udać sie 
z-rodziną do Rzymu. -  Coraz więcej rzemieślników i 
robotnikow Paryzkicb, zaczyna świętować. Miedzv in 
nemi praczki także zaprzestały roboty, domagaiac sie 
wyższej zapłaty. Czysta bielizna zaczyna sie robić 
w Paryżu rzadkością. (In;

Ostatnie Wiadomości.
Na posiedzeniu angielskiej Izby Niższei  ̂ k i ,™ 

Lord Palmerston l.terpolow .ty p S a S  
świadczył, że jak skoro rząd Stanów Zjed- zniósł hlo 
ta ję  porto . sbonfedero.aupcb, p r a e z S r ,  sam ^  ^  
wał Południowców jako stronę wojująca przeto sama

Innsbruku. wJjecnał ztamtąd przez Botzen do

Doniesienia o podróży Cesarza Francuzów do Al-
f  rJI\ Ł mią Pomyśłnie. Dnia 14 b. m. wfeczór 
J. C. Mość znajdował się w Oranie. -  Depesze z Tu­
rynu dochodzą do 15go. Dekret Królewski nakazuj
s S ąi8 f i? r Zp l f ' b miljonówfr:- z procentami od 1 go 

18,65kr-C?Sśc pożyczki jest oddana prywatnym, 
Dla WW h zostawioną podpisom publicznym.
S a  Kre'Zerff0Wan0 160 milJ°n<5w. Zalicze-

»  byc mają w 10 ratach, z których osta­
tnia w Październiku 1866 r. -  We Florencji odkryto
brały m]ział w ? ’DaDteg0 wzniesiony- Tłumy ludu 
S f ń S S ?  I  ? J uroczystoścb a Wiktor-Emmanuel 
przyjmowany był z zapałem. -  Nowy ogólny traktat 
celny został podpisany w Berlinie 16go b. m., przez
dnhnnp0 n  W w®zystkicb Państw Związkowych. Po-
nean uys otrzymał order orła czar­nego. (at: An:).

"  iadoniości Mterackir.
śwWn„ %C ^więlbienia Niep: SERCA MARJI po­
prawia I ’ piZe n*ew*e^  dniami z druku wyszły i już 
Nahn'/rm J'czerPaoy, w Kościołach Warszawskich przy 
świeżo nry^Vt r °Wem używanyi osnuty na modłach
zerunkiem M \T & 0 ? E J T  ^  za.twierdz0Dycbł Z WŻ' nadanych odm^óT .UZEJ z Loreto, wykazem świeżo
mitszychxieoarni^h^p ł eSZCZe do nabycia w znak°-
y * S » . p ^ S l ^ ^ F r i e d l e i n a ,  Okoń- 
bezpłatnie. Nadtń w t exemplarzy 5 dodaje się 
Miesiąc Czerwiec czci £  f  l il garniach nabyd możaa 

“ licznym n ? S iGk JEZUS P°świą- 
^ELCA JEZUS. XiazkaUm? ? 'Tizeruukiem Najsł: 
nic obejmująca, po zł. 2 e r  ‘fJetn,a’ Przeszło 332 stro- 

dodaje się bezpłatnie. Aut,v, . \  -10c‘u exemplarzy 
zył tę xiążkę O j c u  § mu j zv. tbjW3 c w Rzymie, zło- 
stwo. z3 skał Jęg0 bł0^0ała; ień.

Spółka Komandytowa na Ako"~— - 
sit, Chłapowski, Plater iSpółl^ V p ° d firm%: liniń- 
łując się na ogłoszenie nasze w Nrze<y»-auiu''~ Pow°- 
skicj z dnia 13 Grudnia r. z., uwiadom' Qazei>I Pol- 
wnych Członków Spółki, że termin o s ta te k  ^ d o ­
płacenia 2gifj wpłaty na akcje nasze, na < ł £  ?°Tza' 
ca 18f;5 roku’ oznaczQn3,m zosta ł— Zwracamy

W Drukarni Kurjera Wam

uwagę na § 14 Ustawy Spółki, który brzmf że 
w czasie nieuiszczenia na czas oznaczony drmńej raty 
pierwsza na rzecz Spółki, przepada.-W  Warszawie 
Dom Bankowy Wgo Leopolda Kronenberg, przyjmuie 
?8«q/ Wnd »t  - raZ Wypłaca dywi(1endę za lata 1862/3,

uT(spólkaVS i t~ * * * '
a łnineralne naturalne, utrzymywane przy
Aptece mojej, prawie wszystkie już nadeszły, a mia-
Józefiny S d J 8’ ^ ? ni#cka» Szczawnicka z źródeł
sbadzkfe MdWh 7 i  Slt,efana; Marienbadzka, Karl- 
!onohn!n i q , lbrun» Schlosbrun i Sprudel, Eger Fran-
Iheidsouelle S?qUDle’ BiIióska- Obersalzbrun, Ade- 
stins i 1 honitfiP^ ° ahoD’ Vichy Grande grille> Cele- 
Kesselbrun I  1 ,ingen’ Rakoczy’ Ems> Krenchen i
Kesse biun, Selcerska, Geilnau, Weilbach Schwefel-
L^ppsprineer p11 « ■ “ * “  1 Weinb™ >  F a 'bS ,  
Soden Chamńn yrr?ont> Creuznach, Elisabethbrun,
S E  i i s S f f i e- brun; z gorzkicb: Pilna’ Fridricha* 
morska p Ł t  p r ’- T ’L SÓ1 Vichy> Karlsbadzka i 
d n K a r b h S i  C ;nskle' Szczawnickie i Vichy, My- 
otflinn iri na  n  •’ ? a.m Kreuznachski. Wszelkie ob- 
' "a i i?10f 1D£l§ 1 do Cesarstwa, z tąż staranno-

1
P r * y J e e h a i i a 5 w  ,------------

Bie? „-kierscy W łodzi: i Jan  nu. f w t  ?  i 
Jabłonow ski Aloizy Ob- z Kamioń W łocław ka n r  584;
W ład: Ob: z K ożuszek n r 584 0nn3r ” r  1355; Tom icki

W y j e c h a l i  < Kuszel Teodor Ob- On „ t

*  BrocŁo" i t “™  f e s
P r z j J e e l i a J I  k o l e j ą  ż e l a z n ą  t  Baron B udbenr 

Andrzej U rzędn.k z W iednia n r  1; B“ kunin A nna ż o n f  
Konsula Cesarsko-Rossyjskiego w W enerji z W iednia n r 613- 

K atarzyna ®b: z Poznania n r  1094 . ’
W y j e c h a l i  k o l e j ą  ż e l a z n ą  j Hr: Baranów  Anna 

Wdowa po Jenerale-M ajorze  do Berlina; B ettin i Aleks: i 
Uiovanoni Genowefa Artyści Opery W łoskiej do W iednia.

©ONIESIENIA.
W czoraj rano o godzinę 6tej, z dom u Skwar- 

cowa, wyjjjegł I P i e s  z gatunku  Lewretów ca­
ły  żółty,' uprasza się- o oddanie do JW  R ze­
czywistego Radcy Stanu Połtoranow a, za wy­

nagrodzeniem . ________ ■' ( jjr  7120)
T e a t r  I S o z m a i l o ś c l ,

Było to pod IFagram. Ju tro , „M arja M ulatka”. -

• świe-
zych, tłustych, w najlepszym gatunku, w całych,
L o ' n i l T i  w  ’ osta tn i tran sp o rt o trzy - 

k o w s k i e j ę o  (70s5 J  W “  1 ^ b k a te s ó w  A n tL :

~ « lę* « * y  a e e z M w r m k ie j .  -  D nia 18 M aja
r. b . . za obligi skarbowe loo n. oprócz kuponu żądają rs. 88 
k. 9 6 / 3, dają  rs. — kop. —; za listy zastaw ne 3go okresu 
oprocz kup: za 15 rs. żądają rs. 14 kop: S'/s, daią rs. 14
kop: 5y3i aa nową RoS3yjską pożyczkę prem: z r. 1865 ż ą ­
d ają  rs- 107 kop. —, dają rs. lo s  kop. 75 ; za akcie dro»i że­
laznej W .-Bydg: po rs, 100 i 500  żądają  rs. 78 kop. 75 ; za 
akcje  drogi żelaznej W .-W . za sztukę żądają r s .*79 dają 
rs. 78 k. 50; za akcje kol: żelaznej W arsz:-Terespolskiej żą ­
dają  rs. 101 kop: 25. — W artość kuponu bieżącego od obli- 
gów skarbowych kop: 53y3, od listów zastaw: kop: 24 '/3.

C e n y  T i a r j f o w e  W a r s z a w s S U e . — Dnia 17 b .m ., 
p łacono : Z a  korzec pszenicy od rs. 5 kop. 30 do rs. 5 k. 50 ; 
ży tą  od rs. 2 k. 85 do r3. 3 k. 10; owsa rs. 2 kop: 10.—D nia 
16 b. m., za wiadro okowity próby lo te j płacono od rs. 2 k. 
753/ 4 do rs . 2 k. 80, za garniec od kop: 90 do kop: 91% .

a*5kieg0. — z* pozwoleniem Cenzury Rządowej.


